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O rganizacya urzędów  okręgowych  
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C Z  i j  Ś  C II.
D z i a ł a l n o ś ć  u r z ę d u  o k r ę g o w e g o  

Ustęp I. W  spraicach p o lityczn e j a d m in istra cy i 
§ 3 8 .  Należy d n |n ieg o  policy a nad obcymi, jeże li  

się tern inne organa  nie za jm u ją ,  mianowicie zaś  nad
zór  o b c y c h ,  w yd aw an ie  książek  w ędrow nych  i do
kumentów podróżnych, w  miarę is tniejących p rzep i
sów’, w izow anie  książek w ędrow nych  do dalszej po
dróży , w izow anie  pasportów  handlarzy  obnośnych, 
w ydalan ie  i odstaw ianie  indyw iduów  do okręgu  nie 
należących , a niebezpiecznych lub w łó częg ó w , albo 
nie mogących się w ylegitym ow ać. N astępnie  do nie
go należy czynność przym usowego w ydalan ia ,  z a rząd
i k ierowanie  o b ła w  i pomoc w nich w  raz ie  zlecenia 
od w ła d z y  w y ższe j .

§ 3 9 .  Do zakresu  d z ia łan ia  urzędu  tego należy 
opieka nad ubóstwem w edle istn iejących u rządzeń  i 
p raw ,  dozorow anie  i sk łan ian ie  gmin do w y k o n y w a
nia swoich w tej mierze zobow iązań , s taran ie  się aby 
e a k ła d y  gminne i okręgow e tak  dla ubóstw a jai-o i 
innych dobroczynnych celów istniejące, należycie  by
ł y  adm inistrow ane i s tosownie u ż y te ,  a w reszcie  
w strzym anie  żeb rac tw a .

§ 4 0 .  Pod  w zględem policy! zd row ia ,  u rząd  o - 
k ręgow y  bacząc  na is tniejące przep isy  i w yższe  zle
cenia, winien w ykonyw ać  środki konieczne w  p rz y 
padkach  za razy ,  pomoru itd. lub w  ogolę te ,  k ore 
sa  niezbędne do utrzymania powszechnego stanu zd ro -  

W razach  n ag ły ch  urząd  ten winien środkiwia.
pow yższe  sam bezpośrednio z a rz ą d za ć ,  a p rz e z n a 
czone do tego lekarsk ie  u rzęda  w  wykonyw aniu  o -  
bow iązków  nadzorow ać  i w sp ie rać .  Do urzędu  o- 
kręgow ego  należy  nadzór w sp ra w a c h  policyi san i
tarnej i opieki nad chorymi, szczepienia  ospy i po ło 
ż n ic tw a ,  a w reszc ie  nadzorow anie  szpitali chorych, 
z a r . ź l iw y c h ,  położniczych i ob łąkanych ,  które z n a j 
du ją  się w okręgu czy to, ja k o  z a k ła d y  gminne, czy 
okręgow e, albo te które jego  pieczy szczególnie są  
powierzone.

& 4 i .  U rząd  okręgow y sp raw uje  policyę obycza
jow a, udziela 'zezwoleń na odbywanie muzyk, d a w a 
nie w idowisk i innych przedstaw ień  w okręgu, o „ile 
indyw idua do tyczące  pos iadają  praw ne  konsensa.

§ 4 2 .  U rząd  ok ręg o w y  obowiązany, jest  dbać o 
czystość  i policyę dróg i nadzorow ać wykonywanie  
is tn iejących w  tej mierze przepisów  i u rządzeń .

§ 4 3 .  S p ra w u je  on nadzór nad służącym i i w y 
robnikam i, w yko n y w a  s ta tu ta  tyczące  się s łu żący ch ,  
tudzież policyjne przep isy  pod w zględem czeladzi, 
uczniów rzemieślniczych, robotników' fabrycznych itd.

§  4 4 .  U rząd  okręgow y ma sobie powierzone sp ra 
w ow an ie  policyi eg  inwej  i budowniczej. W  tym 
w zględz ie  s łu ż y  mu szczegó ln ie : udzielanie politycz
nych pozwoleń na budowy, o ile w edle  przepisów  
budow niczych nie po trzeba tu w yższego  zezwolenia; 
oględziny pogorzeli, nadzór za k ła d ó w  gaszen ia ,  n ad 
zór  nad należy tą  ostrożnością przy  prow adzeniu  bu
dowli, nad wćzesnero w prow adzeniem  się i w y p ro 
w adzeniem  z mieszkań ze w zględu  na b ezp ieczeń 
stw o i zdrow ie  itd.

§ 4 5 .  Do dzia ła laości tego urzędu  należy w yko
nyw anie  policyi targów ej i rzemieślniczej, tudzież taks, 
nadzór nad s tem plow aniem , nad miarami i wagami, 
cechami i gremiami.

§  4 6 .  U rząd  ok ręgow y  w ykonyw a  przepisy  poli
cyi polnej, I śnej i łow ieck ie j .

S 4 7 .  R ozs trzy g a  on w  lej instancyi, jeseli kto 
użala  się z powodu użytych  środków  lub ro z p o rz ą 
dzeń p rzedsiębranych  w w ykonyw aniu  policyi p rzez 
p rzełożonego  gminy urzędow i okręgowem u podpo
rząd k o w an eg o ,  lub p rzez  jakow y  organ której z g a 
łę z i  Dolicyjnych, a temuż urzędow i pod leg ły ,  tudzież 
pod względem użaleń podróżnych na zd z ie rs tw a ,  a l
bo niestosowne trak tow anie  ze s trony poborcy d ro 
gow ego lub mostowego, pocztm.strza gospodarza  do
mu zajezdnego, furmana, p rzew oźnika  itd.

<5 4 8  U rząd  okręgow y postępuje  i rozs trzyga  
w  le j  instancyi w razach  naruszenia  p r z e m ó w  , u -  
rządzeń  policy jnych , o ile takow e ni po 8 
ryzdykcy i kafnej ( g  5 8 )  lub w yraźn ie  innym w ł a 
dzom nie są  przydzielone. ,  , < •__

$ 4 9 .  U rząd  okręgow y w y k o n y "’* pod we 
B akłądów  duchow nych i świeckich jako to .

nych, naukow ych , dobroczynnych, humanitarnych itd. 
nadzór i opiekę r z ą d o w ą , 0 j |e osobne do tego nie 
istnieją o rg an a ,  lub przedmiot ten w yższej w ła d z y  
nie jest przekazany.

§ 5 0 .  Urzędowi okręgow em u s łu ż y  udzielanie dy 
spens od zapowiedzi w raz ie  bliskiego niebezpieczeń
s tw a  śmierci gdzie takow e w ładzom  miejscowym jest 
przydzielone; wp yw  na s p ra w y  administracyi ko
ścielnej, tudzież przy  budowie kościołów  i probostw  
w miarę istniejącyc i p rzepisów ; p raw ne  postępow a
nie jpod względem należytości dla duchow ieństw a  i 
egzekw ow anie  takow ych o ile to należy  do admini
s tracyi politycznej.

§ 5 i .  W  przedmiotach s z k ó ł  i w y c h o w a n ia ,  u -  
rząd  okręgowy w ykonyw a w  miarę is tniejących p rze 
pisów rządow e praw o n a d z o ru ,  dogląda  sk ła d e k  i 
o p ła t  szkolnych i takow e e g zek w u je ;  trak tu je  i ro z 
s trzy g a  o ile to nie należy d 0 w yższe j  w ła d z y  lub 
osobnych organów, w zględem  budowli szkolnych, 
względem obowiązku zaopa trzen ia  s z k ó ł  w  sp rzę ty ,  
naczynia, o p a ł ,  i inne potrzeby  i nadzoruje  u t rz y 
manie budynków szkolnych, i uczęszczanie  do szko ły ;  
uży w a  praw nych  środków  w raz ie  n ieuczęszczania  
do szk o ły ,  bierze u d z ia ł  czynny w  raz ie  sk a rg  na 
postępowanie  nauczycieli i w reszc ie  s k ła d a  rachun
ki i w y k azy  szkolne w yższym  w ładzom .

§ 5 2 .  U rząd  okręgow y dozo ru je ,  w sp ie ra  i pou
cza  podporządkow ane gmioy w  administracyi sp ra w  
ich wedle p ra w  i u rządzeń  gminnych i ro z s trzy g a  
w przedmiotach naznaczonych sobie praw am i i u rz ą 
dzeniem gmin.

§ 5 3 .  U rząd  okręgow y sta rać  się m a ,  ażeby 
w czynnościach sobie powierzonych w  obrębie t e r -  
rytoryum o k rę g o w e g o , p raw ne  rozporządzen ia  i po
lecenia w ła d z  w ykonyw ane  były ; u ż y w a  w po trze
bie środków  przym usow ych w rękach  jego będących 
i udziela p raw nej pomocy i n n y m  w ła d z o m ,  urzędom 
i organom na ich żądanie , celem w ykonyw ania  praw .

§ 5 4 .  Jeże li  środki p o d  ręką  będące nie s ta rczą  
na utrzymanie s p o k o j n o ś c i  lub b ezp ieczeń s tw a ,  lub 
nie s ą  dostateczne do w ykonyw ania  p ra w  i rozpo
rządzeń , w tedy  urząd  okręgow y udać się ma do w y ż 
szej w ła d z y  o po trzebną pomoc w ojskow ą. W  r a 
zach nag łych  i n iecierpiących zw łoki,  u rząd  okręgo
w y ma p raw o żąd an ia  bezpośrednio pomocy w o jsko 
wej pod w ła s n ą  odpowiedzialnością p rze łożonego  
sw ego, o czem w sz a k ż e  natychmiast w yższe j  w ła d z y  
doniesie.

§ 5 5 .  Stosunki u rzędu okręgowego dm zan d a rm e-  
ryi i innych oddz ia łów  strażn iczych , oznaczone zo
s taną  osobnemi prawami i przepisami

§ 5 6 .  P ra w n e  środki jakie u rząd  o k ręgow y  d z ie r 
ży dla u trzymania sw ej powagi 1 zapob ieżen ia  lekce
ważeniu , użyte  być mają w potrzebie w edle  is tn ie
jących  przepisów . CUok. n a stą p i) .

Korespondencja Czasu.
f * o * n a ń  30 stycznia.

Sprawa ’funduszów prowineyona nych na rzecz sierot, 
mocno jak mówią zajmuje JW. arcybiskupa za co mu kraj 
tylko wdzięcznym być musi, a że jest w tym względzie 
zupełnie w swym prawie, dowodem tego, jak przeważny za
kres działania kardynał Diepenbrock miał w sprawie wy
chowania i utrzymania sierot ^tyfusowych górno-szlą- 
skieh, chociaż tam cały kraj a nte Prowincya fundusz daje. 
Śmierć kardynała bardzo boleśnie dotknęła całe ducho
wieństwo nasze, a w szczególności naszego arcybiskupa, 
który niedawno odwiedzał go> Ju* chorobą w Johanis- 
bergu złożonego, czuje bowiem nasz arcypasterz że bez 
podziału, bez tego silnego poparcia , cały ciężar intere
sów kościoła na północy, dzis _na jego spadł głowę. 
Śmierć kardynała Diepenbrock, nieodżałowaną jest stratą 
dla kościoła naszego w Prusach, osobisty wpływ jego 
nader był przeważnym i bodaj z zgonein jego w spra
wach katolickich, nie ujrzemy z strony rządu jeszcze 
więcój agresyjnego kierunku. Sp,awY katolickie w Izbach 
przeważnie zajmują opinią publiczną nie tylko u nas, ale 
i w reszcie monarchii; dwóch znanych katolików hrabia 
Fiłrstemberg i pan Bloemer oświadczyło $ję publicznie 
przeciw organizacyi i istnieniu frakcyi katolickiej w Izbach, 
co tylko się przyczyniło do silniejszej organizacyi tejże 
frakcyi; powodów pana Fiłrstem berg nie znamy, muszą 
pochodzić z znanych osobistych stosunków jeg o , co do 
pana Bloemer, wiedząc kto on j e s t ,  łatwo poznaliśmy

zkąd inąd dostatecznie znaną nam taktykę. Pan Bloemer 
był sekretarzem jenerała Radowitz w całej jego oficyal- 
nej czynności; pamiętnem jest jak jenerał Radowitz dłu
go za pomocą katolików, na których czele stanął, parali
żując ich specyalne działanie, kierował wypadkami wszel
kich głosowań w parlamencie frankfurlskim; oto zdaje się 
tej tradycyi pozostał wiernym pan Bloemer chcąc rozbić 
frakcyą katolicką jako taką, aby niby w frakcyach innych 
pojedynczy członkowie przeważny wpływ swój wywierać 
mogli, w ten sposób bowiem i ważność frakcyi katolic
kiej by zniknęła, a więc i ambaras z tego względu rzą
du; a przez katolików, zachowałoby się wpływ w wszyst
kich stronnictwach, tym sposobem Radowitz kierował 
wszystkiem bardzo długo w Frankfurcie. Co do interes- 
sów katolickich w Prusach, doskonale są i oględnie tra
ktowane w „Volkshalle“, którego dziennika wpływ coraz 
większy, wiadomości coraz obszerniejsze, niezadługo je 
dnak bardzo się stanie dziennik ten niewygodnym, kato
likom z imienia a nie z czynu i życia, i tak już panowie 
szląscy niejedną odebrali naukę bardzo stosowną, między 
innemi o administracyą dóbr swych w protestanckich zo
stającą rękach, zarzut któryby i do wielu naszych pa
nów mógł być zastosowanym, a u nas fakt ten dwojako 
naturalnie karygodnym.

Deputowani nasi przy prawie ordynacyi gminnćj, spot
kają się niezadługo z bardzo ważną dla nas kwestyą ty
czącą się instytutu policyjnych komissarzy dystryktowych, 
ktdremi po roku 30tym obdarzeni zostaliśmy. Dotąd w wszyst
kich projektach rządowych, excepoyonalnie w Księstwie, 
bo też gdzieindziej ich niemasz, mieli być zostawieni, 
dziś jest możność ich usunięcia. Gazeta niemiecka tutej
sza lękając się o upadek tego fundamentu biurokratycznej 
hierarchii, przemawia wczoraj silnie za zachowaniem ko
missarzy w Księstwie. Co do nas, kwestyą tę tak sądzi
my: instytut komissarzy dystryktowych nadzwyczaj dla 
naszych obywateli wiejskich jest wygodnym, bo zwalnia 
ich z wszelkiego stosunku z rządom , zwalnia z wszelkiej 
urzędowej odpowiedzialności, wykonywa wreszcie nie 
miłe zatrudnienie wybierania podatku, rekruta, etc. z in
nej jednak strony nie jest korzystnem dla kraju, że w ła
dza policyjna w rękach tak drobnych urzędników nie 
zawsze wysokiej moralności, że urzędnicy ći koniecznie 
dla niskości swego urzędu, by osięgnąć wpływ jaki,  mu
szą podkopywać wszelkie powagi naturalne na posiadło
ści ziemi i tradycyi się opierające; może to być chwilowo 
miłem i wygodnem biurokracyi prowincyonalnej, ale kra
jowi musi być ostatecznie szkodliwem, bo krzewi anar
chią, zrywa i niszczy wrodzone powagi i węzły. Powie
działem że instytut ten dla obywateli naszych jest wy
godnym i to powtarzam, ale niezawodnie i dla kraju i 
dla nich szko liwym, że nawet na tem najniższym stopniu 
nie mają solidarności, węzła żadnego z władzą, źo więc 
idea władzy zawsze im obca, przeciwległa. Z tych więc 
powodów rząd powinien instytutu tego się pozbyć, a o-  
bywatele nasi objąć wójtostwa, jak to byTo przed rokiem 
3Ótym i przynajmniej na tym niskim stopniu, władze ob
jąć i utrzymać.

Drugą kwestyą także, która przez deputowanych na
szych będzie musiała prywatnie lub publicznie być poru
szoną, jest kwestyą towarzystwa osuszenia bagien Obry. 
Jak już donosiłem dyrektor odsuniętym został, statut przez 
króla potwierdzony złamanym w głównych punktach, tak 
że dzisiaj nic prawomocnego w tej materyi niemasz, co 
wyjaśnionem być musi. Bolesnem przy tej sprawie zja
wiskiem, że kilku członków komitetu towarzystwa mimo 
wyraźnego złamania statutu, mimo uczynionego gwałtu 
w osobie współobywatela dyrektora, nie usunęło się 
dalszych czynności, do których już żadnego mandatu u'0 
mieli, ani prawnie, ani sumiennie, skoro statut naru
szonym został, ciężką w tym względzie wzięli n*0S|,ył0 
odpowiedzialność wobec kraju, w którym dotąd n,^i)r(| zo 
podobnego przypadku.— Gazeta niemiecka tuteJS(,„8yCh na- 
nieprzychylna i podejrzliwa względem widywano
szych w tych dniach z powodu, że ich * ’*aiiz8{a vvnjo_ 
po salonach oficyalnych berlińskich, w tym wzgle-
sek, że stanowisko swe odrębne opus* 0fjcyalnych Sa_ 
dzie stanowczo zaprzeczyć towarzyskiej zawsze
łonach mniej więcej z & zmetAe njeprzeszkadza, bo op- 
bywali, co stanowisku ic » jch zavv0(jem w Berlinie nie
r F Cyh o Piazost«wujądemokratom i literatom niemieckim.
Taż* sam* gazeta donosi o m em orya le  podanym  do m in i-
J.eryurn p r U  pana T aczanow sk .ego  w zg lęd em  braku
fnstytutów edukacyjnych katolicko-polskieh w Księstwie 
A więc i z tego stanow iska potrzeba ta uznaną została '
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ale właśnie przy tój kweslyi powinienby oddający me- 
moryał r o z w a ż y ć ,  ile rzecz jest słabszą skoro nie po
daną w wspólności z swemi kolegami z Księstwa, ile o -  
gtilne oderwanie się j e g o ,  jes t  dobru og Inetnu szkodli- 
wein i jako przykład,  i niezawodnie w s k u t k a c h  nastę
pnych.

Z orderów rozdanych przy rocznicy instytucyi monar
chii pruskiej, Księstwo naturalnie tylko w osobach kilku 
urzędników i pastorów zaszczycone zostało.

W  tym tygodniu miel śmy początek interesującego pro
cesu politycznego: pan Białkowski z pod Środy, zasiadł 
na ław ie  oskarżonych przed p rzysięg łem i,  oskarżony o 
przygotowanie zdrady s tanu ,  przez posiadanie akcyj Maz- 
ziniego, dla braku jednak zachowania wszelkich formal
ności,  sprawa do iOgo lutego odroczoną została.

Poznań coraz bardziej się zapełnia wiejskiemi obywa
telami i zapusty świetniejsze może będą, jakby się było 
można spodziewać po początkach obecnego karnawału —  
z prowincyj tylko o jednym wielkim balu u JVV. Kwilec- 
k ich w Kwilczu, dotąd słyszeliśmy. —  W  tym tygodniu 
głównie publiczność nasza się zajmowała dramatycznemi 
angielskiemi przedstawieniami s ławnego murzyna, i po raz 
pierwszy, obie narodowości wspólnie w jednej sali wi
dowisk się gromadziły, bawiły, nierozumiejąc wprawdzie 
w w ięk szo śc i  znacznej ję zy k a ,  w którym grano.

W  ciągu tego miesiąca znaczna kradzież popełnioną 
została w pałacu pana Czarneckiego w Rakoniewicach; 
mówią o wielkich stratach w gotówce i klejnotach.

Kontrolla policyjna nie już co do wychodźców, ale po 
prostu co do gości k rajow ych, co do odwiedzin sąsiedz
kich coraz surowsza. Pan S. Mielźyński był teraz ukara
ny dwutygodniowóm więzieniem, że niezameldował go 
śc ia ,  dłużej jak 24 godzin u niego bawiącego, a u pana 
Małeckiego zrobiono wizytacyą domową w nocy, skutkiem 
niezameldowania podobno małych wnuków, święta Bożego 
narodzenia u niego spędzających. Całe te środki surowe 
wymierzone s ą ,  by wszystkich wychodźców w kraju się 
znajdujących w yśledzić, a następnie stąd wyprawić; życzyćby 
tylko sobie w ypadało ,  aby równa czujność, rozciągnioną 
była i na w łóczęgów , żebraków, których niesłychana ilość 
bezkarnie po kraju się włóczy, a których znaczną część 
Szląsk dostarcza.

Wiedeń 31 stycznia.
<5 Małżeństwo Cesarza Napoleona rozrnacie w świecie 

politycznym, jak  tu widzicie z dzienników, je s t  sądzonem. 
To pew .ia , źe wychodzi z obrębu zakreślonego panują
cym prawami familijnemi i zwyczajem. To pewna również, 
ż o  je s t  w ię c e j  r e z u l t a t e m  n a m i ę t n o ś c i ,  niż r a c h u n k u  ze  
S tro n y  C esarza  N apoleona. Lecz  w y c i ą g a ć  z ty c h  d w ó c h
pewników, smutne jak to robią niektóre dzienniki, na
stępstwa dla Cesarstwa i dla Francyi,  je s t  przynajmniej 
rzeczą przedwczesną. Cesarzowa znaną była dotychczas 
tylko z swej piękności. Czekajmy aż się da poznać z przy
miotów rozumu i serca. To co dotąd o niój pod tym 
względem dowiadujemy s ię ,  je s t  odpowiedniem jój w y
sokiemu przeznaczeniu. W e Francyi pomimo dziwnych 
przeobrażeń fantazyi, w gruncie życia tak politycznego 
jak prywatnego, zaczyna coraz więcej przebijać się p ro 
sty zdrowy rozsądek. Napoleon temu przymiotowi wi
nien szczególnie swe wyniesienie. W wyborze małżonki 
u leg ł namiętności; lecz zdaje się ,  źe charakter Cesarzo
wej będzie w stanie przywrócić równowagę. Co do dwo
rów eu ro p e j sk ic h ,  tych  s tanow isko  do F rancy i  je s t  teraz 
toż sam o, co było od chwili ogłoszenia Cesars tw a : to 
j e s t  zimniejsze niż dla prezydencyi,  lecz spokojno i w y
rozumiałe.

Pan de la Cour daje w przyszłą sobotę wielki bal.

W i e d e ń  1 lutego, 
có Nieobecność posła auslryackiego pana barona de Hu

b n e r ,  na zabawach oficyalnych w Tuilleries,  od chwili 
mowy Cesarza Napoleona z powodu małżeństwa, wywo
ła ła  w dziennikach różne domysły. Że prócz żałoby po 
Arcyksięciu Reinerze, pan baron Hubner miał polityczne 
do tego usunięcia się powody to zdaje się być rzeczą 
pewną. Wszakże skrupulatność je g o ,  pomimo źe łatwa 
do pojęcia , nie była ani nakazaną, ani nieweszła w ża 
dne rachunki tutejszego gabinetu. Powiadają owszem z pe
wnością, źe w depeszy wysłanej stąd z tego powodu do 
Paryża, gabinet tutejszy przepisuje swemu posłow i,  zw a -  
id ć  więcej na t0 co N ap 0 ie0n rob i,  ja k  na  to co m ówi. To 
polecenie ma dostateczną podstawę w trzechletniem polity— 
cznem źyetu lęraźniejszego Cesarza F rancuzów , i robi 
gabinetowi tutejszemu prawdziwy szlachetnej wyrozumia
łości zaszczyt.

Ze strony Czarnogóry, j eąna wa£n)Jł je^|[ sję potwier
dzi wiadomość, ti) P ^ i k a  zupełna Reis-baszy przez 
księcia Daniela i odparcie go a i  (lo 0 s troga z wąwozów, 
klóremi się chciał p rzedrzeć w g łab , u, Zresztą Czar_ 
nogórcy występują dotąd zupełnie odporiliej . w ś d o _ 
wych tylko mają do czynienia zajściach o ,ner-basza stoi 
ciągle na granicy Albanii w 20 ,000  wojska i miijCyj# RZąd 
tutejszy czeka niecierpliwie na depesze ze Sta,„bu{u Q(j 
jenera ła  hr. Leiningen.

Karnawał tutejszy dość smutny. Bale publiczne są nio 
tak liczno, ja k  przeszłego roku. Wielkie salony prnwie 
zupełnie zamknięte. Mówią  wszakże o balu u księcia de
Lichtenstein. Hr. W estm oreland daje sw ój bal jutro.

1 aui de Lagrange (Stankowicz) przyjmij jak  się zdaje,

korzystne nader zawezwanie do teatru włoskiego na mie
siąc do Paryża i na całą porę letnią do Turynu. Mąż 
jej wyjeżdża dzisiaj do Paryża dla ukończenia tej negocya- 
cyi. Życzyćby n a l e ż a ł o ,  żeby adininistracya tutejsza, za
trzymała tę pełną talentu śpiew aczkę,  przynajmniej na 
zimę przyszłą. ______

P a r y ż  29 stycznia.
Skład dworu przyszłej Cesarzowej je s t  przedmio

tem licznych rozmów i uwag, Kiedy dwór Cesarzowej 
Józefiny sk ładał  się z najpierwszych imion, dwór Cesa
rzowej Eugenii składa się albo z kobiet bez znaczenia, 
albo z cudzoziemek. Księżna d’Esling je s t  córką no ta-  
ry u s z a , a trzy *r*ne damy są angielkami. Księżna de 
Yicence i de 1’Esparre i hrabina de Villeneuve odmówiły 
zaszczytu dam honorowych. Kluby paryskie (rozumie się 
zabawowe na tryb angielski, bo politycznych niema), 
złożone w znacznej części z najpierwszych imion, tak 
arystokratycznych jak  majątkowych, zrobiły  znak opozy- 
cyi przeciw dzisiejszemu porządkowi rzeczy. Club l Union 
wybrał na swego prezesa księcia de Chimay, w miejsce 
p. de Cruseiiles który jest senatorem cesarskim. Jockey  
C lub , na miejsce senatora hrabiego Delam arre, ma wy
brać na prezesa hrabiego de Biron. Często daje się s ły 
szeć osoby, które dawniej z zapałem broniły Cesarza, 
żartu jące,  że się ożenił z panną Montijo. Przeznaczenie 
przez Radę municypalną paryską (mianowaną przez rząd) 
miliona f r . , na naszyjnik dla Cesarzowej i cele dobro
czynne, było źle przyjęte. Cesarzowa postąpiła trafnie, 
nieprzyjmując naszyjnika i przeznaczając 600,000 franków 
które miał kosztować, na szkołę dziewcząt. Rady muni
cypalno miast departamentowych odebrawszy inieyatywę 
od prefektów, zaczynają przesyłać Cesarzowi powinszo
wania z powodu małżeństwa. Duchowieństwo największy 
jednak bierze udział w małżeństwie. Cesarz dał mu do 
tego pobudkę,  spowiadając się i komunikując. Kardyna
łow ie  francuzcy już się zjechali do Paryża ,  aby powię 
kszyć pompę cesarską.

Dzienniki już wam podały we wszystkich szczegółach 
program udania się Cesarstwa do Notre Dame. Cesarstwo 
pojadą w ośmio-konnej karecie ,  a familia cesarska w s z e -  
ściokonnej. Konie mające ciągnąć te karety, są wpra
wiane do ciągu codziennie, czy to na polach elizejskich 
czy na placu Carrousel. W  toku ukazywania się różnych 
nowych tytułów średnio -  wieczno -  bizantyńskich, publi 
czność niemało się zadziwiła, źe pp. de Bassano i Cam- 
baceres odebrali tytuł M onseigneur. Rząd widział się 
w potrzebie temu zaprzeczyć. Wiadomość, źe nietylko 
Rotszyld z Paryża, ale nawet Rotszyld z Londynu zostali
zaproszen i  na w ese le  c e s a r s k ie ,  z rob i ła  niejakie  w rażen ie  
i dała pow tórn ie  pow ód do m n iem an ia ,  że  C esarz  skarbi
sobie względy Rotszyldów, w przewidzeniu pożyczki. 
Gwardya narodow a, wojsko l in io w e ,  cechy i towarzystwa  
robocze ,  wystąpią z okazyi małżeństwa. Przekupki p rz y 
niosą bukiet cesarzowej. Wszystko odbędzie się mniej 
więcej tym samym trybem , jak  się odbyły wjazdy pre 
zydenta Rzeczypospolitej i Cesarza do Paryża. W y b rz e 
ża Sekwany, po których będzie postępował orszak mał
żeński,  są niwelowane i czyszczone, a części w ruinach 
grodzone płotami. Dzienniki rządowe podają, źe całe 
wybrzeża będą ozdobione w maszty weneckie , ale dotąd 
ich niewidać. Brudne ulice prowadzące do Notre Dame, 
są posypane grubą warstwą piasku. W ogóle ,  publiczność 
znudzona ciągłemi fetami, bardzo mało pokazuje c ie
kawości widzenia jutrzejszego orszaku.

Pomimo wysileń rządowych, giełda trzyma się słabo i 
zapewnie spadnie po małżeństwie. Likwidacye stają się 
coraz trudniejsze, co pokazuje, źe stan finansowy Fran
cyi nio znajduje się w stanie najlepszym. Dzienniki rządo
we bronią użyteczności pensyi przeznaczonych na dw or
skie urzęda. Zresztą porządek materyalny Francyi jest 
zupełny. Dzienniki opozycyjne podały ze skwapliwością 
noty dworów północnych z powodu uznania cesarstwa, 
w których dwory te wstrzymują się od wydania sądu o 
sposobie, w jakim się cesarstwo zrobiło. Cesarstwo fran- 
cuzkio ma być stanowczo pokojowe. Rząd trudni się na 
seryo projektem zmniejszenia armii. Jednakże niewiadomo 
dotąd , czy zmniejszenie to nastąpi przez zwinięcie nie
których pułków. Cesarstwo pokojowe obrazi massy, które 
widziały w niem wojnę i s ławę Francyi, a może nawet 
wojsko, pomimo źe ,  jak  to powiedziały Debaty, usposo
bienie jego niejest bardzo wojenne, ale natomiast zaspo
koi mieszczaństwo, niechcąco wojny z natury i z opozy- 
cyi przeciw cesarstwu. Anglicy bawiący w Paryżu po
wątpiewają je szc ze ,  aby zmniejszenie armii było rzetelne. 
Lord Palmerston, jako minister spraw wewnętrznych, ma 
powołać na żołnierskie ćwiczenia w miesiącu kwietniu 
lub maju, całą angielską mibcyą. Widok nowej milicyi 
będzie ciekawy i przyczyni się zapewnie do podniesienia 
wielkości Anglii. Charakter angielski niejest żołnierskim, 
bo ma przed sobą wyższe i “ obroczynniojsze ce le ,  ale 
jes t  poważnym, sumiennym i gorliwym. Milicya angielska 
przedstawi niezawodnie lepszy widok, aniżeli gwardya 
narodowa francuzka. Gwardya narodowa francuzka była 
dotąd dobrą tylko do kapitulowania, kiedy milicya angiel
ska pokazała na polach Waterloo, źe może się bić z ho
norem obok wojska regularnego. Toż samo wrażenie j a 
kiego doznały Niemcy na wiadomość o nowej pożyczce rosyj
skiej (40  milionów rubli srebrnych), dało się uczuć, cho
ciaż w mniejszym stopniu i we Francyi. Opis, j8ki dał ! 
vv tych dniach D ziennik fra n k fu r ts k i  postępu Rossyi tak ;

w Europie jak  w A zy i,  dał trochę do myślenia i to się 
rozumie.

Rząd og łosił  nareszcie rozkład kursów kolegium fran- 
cuzkiego na bieżące półrocze. Kursa te były dotąd za
wieszone z powodu odmówienia przysięgi przez dziekana 
kolegium. P. Cyprian Robert będzie wykładał historyą o -  
światy słowiańskiej,  i rozbiera ł płody piśmiennicze Illiryi.

Policya francuzka ma śledzić członków jakiegoś bata
lionu europejskiego, do którego ma naleźyć pewna część 
emigrantów bawiących we Francyi. Czy wiadomość ta jes t 
pewna, nieumiem powiedzieć.

Bank gruntowy pod dyrekcyą p. W ołowskiego, odkry ł 
po raz pierwszy Francyi geniusz finansowy Polaków, o 
którego rożnostronnej zdolności wróżył już p. Filaret 
Chasles temu lat kilkanaście. Kredyt imienia polskiego e -  
skomptuje się coraz wyźćj na giełdzie paryskićj Pod 
takiem usposobieniem placu paryskiego, p. Falkenhagen 
Zaleski, bankier londyński, za łożył w Paryżu bank z ło 
żony z samych Polaków. Bank ten ,  którego bióra są na 
bulwarach włoskich w domu Odiot,  nosi firmę: F a lken -  
hagen Z a le sk i, H all e t Cie. Jednym z urzędników tego 
banku jes t p. Domaradzki, były urzędnik banku w arsza
wskiego, który przez swą zdolność i sumienność dał się 
poznać zaszczytnie na giełdzie paryskiej, jako spólnik j e 
dnego z rządowych meklerów. Zdolność i prawość cha
rakteru p. Józefa Kozłowskiego, innego meklerowskiego 
spolmka, niemniejszy czyni zaszczyt imieniowi polskiemu. 
Llegając powszechnej reg u le ,  niemało Polaków podpaliło 
sob ie ,  za przykładem hr. Jelskiego, skrzydła na giełdzie 
paryskiej. K iku z nich j ą  opuśc iło ,  ale ci co pozostali, 
bogatsi i zimniejsi, operując na gotówkę reporty i prymy, 
robią trafne i zyskowne operacye. Umysł polski pojętny,’ 
giętki i zwinny, przypada szczęśliwie do giełdy paryskiej’ 
jak  wiecie, bardzo wrażliwej.

Przegląd Polityczny,
Dzienniki berlińskie teraz dopiero donoszą o bliskim 

traktacie handlowym miedzy Austryą i Związkiem celnym, 
o czem już  dawno L lo yd  doniósł. Traktat ten ma być 
w samej rzeczy na lat 12 zawarty, z zastrzeżeniem wol- 
nosci przystąpienia doń Związku podatkowego (Hannower 
Brunszwik, Oldenburg itd.) Przed zawarciem wszelako 
tego traktatu odbędą się jeszczo je d n e ,  niepamiętamy 
ju ż ,  które, konfereneye handlowo-celne państw Związku 
celnego. G azeta N o w o -p ru ska  utrzymuje, źe rząd han- 
nowerski zamierza z dnia Ig o  marca r. b. wprowadzić 
podwyższoną taryfę zawarowaną traktatem wrześniowym.

W Izbie wyższej w Berlinie poruszono raz jeszcze 
przedmiot całkowitej rewizyi konstytucyi, ale się niezna- 
tazło tyto nawet podpisów, aby wniosek mógł byćTrzed  
łożonym. VV Izbie wyższej obradują nad własną o rgn-  
nizacyą, w Izbie niższej nad ordynacyą gminną. W d 1 
b. tn. odrzucono jeszcze wniosek o zamknięcie obrad nad 
tym ostatnim przedmiotem.

— Dzienniki francuzkie przynoszą nam dzisiaj dopiero 
opis ślubu C esarza , który odbył się ściśle wedle progra -  
matu, cywilny w Tuilleryach, kościelny w katedrze No- 
tre -D am e, z największą uroczystością, w obecności p ię
ciu kardynałów i kilkunastu biskupów. Tłumy ludu, wię
cej wiedzionego ciekawością, an żeli entuzyastycznego za
pełniały ulice, któremi przeciągał uroczysty pochód ’ Po 
wierzchowność Cesarzowej podobała się powszechnie 
Wszakże zapału wielkiego niebyło nigdzie; było raczei 
jak  mowi Independance, uczucie przychylnej ciekawość ’°:rr n o śc  .zaraz p° śiubiB udaii d° s« n̂Cloud, gdzie mają zabawie z tydzień.

c k ~ t .  W u Ut ach aLng ielsk,ich obieP  pogłoska o niesna
skach zachodzących między mektóremi członkami gab i-
n tu hr. Aberdeen. Punktem spornym ma być podatek od
dochodów. W  skutku tego zapowiadają, że p. Gladstone
wystąpi z gabinetu i zastąpiony będzie przez sir Francis
Baringa, który jak wiadomo, już  dawniej pod lordem
Melbourne piastował godność kanclerza skarbu.

— Z Turynu donoszą 29go stycznia, źe minister spra
wiedliwości Buoncampagni zamyśla o rewizyi kilku u s tę 
pów prawa karnego , które wraz z projektem przerobio
nego prawa o małżeństwach na najbliższej sessyi Izbom 
przedłożyć pragnie.

—  Independance  podaje korespondencyą z Wiednia któ
ra naznacza trzy następujące punkta misyi feidm. Leiningen 
do Stambułu: 1) Austrva ofiaruje swoje dobre usługi i 
interwencyą dla przywrócenia w sprawie czarnogórskiej 
sta tu  quo ante. 2 )  A ustrya ,  w charakterze opiekunki nad
granicznych Chrześcian, żąda,  aby położono koniec prze
śladowaniom, i aktom samowoli, których nieszczęśliwi 
Rajowie są ofiarą w prowincyach tureckich. 3 )  W razie je 
dnak , gdyby Porta niezgodziła się na te żądania, h r . Lei
ningen oznajmiłby jej stały zamiar Austryi,  interwenio
wali.ow, nia w interesie protekcyi chrześcian , przeciw 
prześladowaniu i ciemięztwu, ale niepływania wcale na 
stosunki między Czarnogórą a Turcyą.

Korpus obserwacyjny nad granicą turecką ze strony A u
s try i,  ma liczyć 18,000 ludzi.

—  Depeszo z Carogrodu z d. 22go stycznia donoszą: 
Abdel-Kador odjechał 16go do Brussy, gdzie zamiast do
tychczasowego wicekonsulatu francuzkiego, urządzonym 
został konsulat. Kursa wextowe na zagraniczne targi pie
niężne wystawiane wciąż się podnoszą: Londyn notowanv 
na 4 1 9 ,  Marsylia 19 2 ,  Wiedeń 4 5 2 ,  Tryest 448. Do
myślają się nie bez przyczyny, źe agiotarstwo chcą p r z e .
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szkodzić zamierzonej operacyi przez komissyę reformy 
bankowej. Tureckie towarzystwo żeglugi parowej Kajah 
ma być inaczej urządzone. Były w. wezyr i minister 
spraw zagr. Ali Pasza naznaczony został w miejsce Hadźi- 
Kiamila paszy gubernatorem Sinjrny. Dyrekcya banku ca
rogrodzkiego jak pisze Journal de Constantinople wy
dała okólnik zawiadamiający, iż rząd nakazał likwidacyę 
banku, która obecnie rozpoczętą została; weksle będące 
w obiegu które przed 6 miesiącami wynosiły 1 '/g mil 
fst. przenoszą teraz zaledwie 400,000 fst. do likwidacy 
których zapewnione są fundusze przez układ rządu za
warty z pięcią bankierami konstantynopolitańskiemi.

Najświeższe wiadomości z Czarnogóry zaprzeczają do
niesieniu Gazety Tryeslskiej o ocaleniu wojewody Gra- 
howskiego Jakuba Wujatycza. Został on wzięły do nie
woli i wraz ze swoimi i rodziną odprowadzony do oboza 
tureckiego. Selim Bey stoi w 10,000 ludzi wciąż jeszcze 
na granicy Albanii. Omer Pasza kilka razy dotkliwe po
niósł klęski pod Biełopaweliczem i wspiera się na pozy- 
cyi pod Spuz.

W iedeń  1 lutego. O pogrzebie śp. arcyksięcia R»j- 
nera donoszą z Botzen 5J5 z. m. Trumnę niosło lOciu 
obywateli, końce całuna czterej podkomorzowie ce
sarscy. Strzelcy z okolic stanowili szpalery po obu 
stronach pochodu, w którym szli z pochodniami mie
szczanie. P rz \  by wszy do kościoła parafialnego z ło 
żono trumnę w pośrodku prezbiteryum, rodzina zmar
łego, za ję ła  miejsce, a po otwarciu drzwi zamknię
tych dotąd przed ludem rozpoczęło się żałobne na
bożeństwo, któremu celebrował arcybiskup Trydeu- 
cki w raz z księciem biskupem i kilką infułatami. N a
stępnie spuszczono trumnę do grobu w obec rodziny 
i dworu arcyksięcia, albowiem zmarły objawił wolę 
sw o ją ,  aby go tamże pochowano. P rzez  ca ły  dzień 
zamknięte były sklepy w mieście, napływ  obcych był 
bardzo wielki. Arcyksiężna pozostanie również w Bo- 
tzen na mieszkanie.

— NPan zamianował nauczyciela przy gimnazyum 
w Czerniowcach Dra Adolfa Fickera sekretarzem rni- 
nisteryalnym w ministeryum handlu z przi znaczeniem 
godobióra  statystyki administracyjnej w miejsce zmar
łego Halina. ,

  obrazę majestatu w  3gim  stopniu sk a za ł sąd
wojenny w ie d e ń s k i  handlarza Kretznera, na 3  miesią
ce więzienia prócz odsiedzianego aresztu , a Józefę 
Unger córkę oberżysty na 5 miesięcy.

_  NPan nakazał, aby miasto Berno (B rno) prze
stało  być uważanem za warowne, a oznaczenie mili
tarnego obrębu cytadeli Piorunowa (Sp ie lberg) pod
dane było rewizyL

— Słychać, że organizacya marynarki austryackiej 
ulegnie pewnym zmianom. Utworzone mają być bo
wiem dw a oddziały, jeden dla s łużby adryatyckiej, 
drugi dla l e w a n t s k i e j ,  a każdy z nich osobnego będzie 
miec dowódcę. Jednym z dowódców ma być arcy- 
książe Ferdymnd-Maksymilian.

  Ivomisye organizacyjne polityczne i sądowe zo
s ta ły  już  zamianowane do wszystkich krajów koron
nych , i równocześnie czynności swoje rozpoczną. 
W szyscy członkowie takowych otrzymali zlecenie 
pod w łasną  odpowiedzialnością, aby prace organi
zacyjne prowadzone były z jak  największą grunto- 
wnóścią i najrychlej przywiedzione do skutku.

— Ministeryum handlu zawiadomiło urzęda pocz
towe, które gazety zagraniczne pozbawione są debi
tu pocztowego przez wypuszczenie ich z cenników 
pocztowych, lubo osobne rozporządzenia zakazowe 
uie w yszły . Takowe s ą :  Demokrata polski (B ru -  
xeila), Die Volksbotin ( Miinchen), Kólnische Z tg  
(K olon ia), Deutsche ullgemeine Z tg  (L ip sk ), D eut
sche Reichsztg  (IŁ unszw ik),  Mephistopheles (H am 
burg),  W eser Z tg  (B re m a ) ,  Liberaler Alpenbote 
(C hur) ,  Ziiricher nene  Z ły  (Z urich),  U Risorgimentó  
(T uryn)  i Niederrheinischer Courrier (S trasburg).  
Na gazety takowe prenumeraty nie wolno przyjmować, 
ani ich pocztą przesyłać.

— Urząd marszałkowski odebrał własnoręczne pi
smo cesarskie z poleceniem przywrócenia na powrót 
wszystkich w nazw używanych za czasów wstąpienia 
tron Cesarza Franciszka I  przez w ładze dworskie. 
Również polecono niejaką zmianę w mundurach iliberyi 
niższej s łużby dworskie j, osobliwie przyboczni strzel
cy cesarscy, mają otrzymać nową odzież zieloną ze 
srebrem.

_  Sąd wojskowy doraźny w Raab sk aza ł  nastę
pujące osoby na szubienicę za rozbój: Jan  Nagy 
Wendelin Czambor, Aleks. S ikos, M ichał Bomby, 
M ichał Kato, P a w e ł  Badziz, wyroki wykonane zo
s ta ły  ^ 6  i 2 9  grudnia.

  W ażność komunikacyi Tryestu z wybrzeżami
Dalmacyi, mianowicie w tej chwili, gdzie wiadomo
ści z Czarnogóry na tej drodze najprędzej dochodzą, 
spowodowała administracyę Ltoydu tryestskiego do 
dwukrotnego wysyłania co tydzień statku do Dal-

maCyiMiasto Wiedeń wedle ostatnich spisów liczy

stanowiących ludntść 4 3 1 ,0 0 0  osob. _ ^
— Wyrokiem sądu doraźnego w Gyongyos w dniu 

31 stycznia, powieszeni zostali Mateusz Kurti i Ma

teusz M sk sa  urlopnicy, za rabunek na publicznej 
drodze.

— Następująca jest liczba konsulatów i agencyj au 
stryackich w obcych kra jach: W  Turcyi i krajach jej 
podległych 9 4 ,  w Algieryi 6 ,  w Marokko 6  w Gre- 
cyi 11 , na wyspach jońskich 4 ,  w Sycylii 34 ,  w pań 
stwie koscielnem 17, w Toskanii 5 , -  
we Francyi 19 , -  —

o, w Sardynii 13, 
n  ♦ - w Hiszpanii 34 ,  w Portugalu 8 ,

w W. Brytami 3 3 ,  w  Bg, ,  w Holandyi 3 ,  w Rze
szy niemieckiej i  O, w Banii y  w gzwecyi i Norwe
gii 6 , w Hosyi 13, w Ąjjg ce w ludyach wscho
dnich 6 , w Ohmach 1 . Hazem 3 3 3 .

K r ó l e s t w o  Pol skie .
W a rs z a w a  31  stycznia. Wiadomość o zakładach 

naukowych w m. W arszaw ie pod zarządem okręgu
naukowego warszaw skiego zasta jących, za  rok u- 
płyniony: Z ak ładów  naukowych nięzkich: gimnazjów
3, instytui achecki 1, szkół powiatowych 6 ,  szkół
elementarny rządowych 1 3 ,  rzemieślnicze -  Nie- 
dzielnyc i , szkó ł elementarnych żydowskich 4  
Prywatnych, w yższych 5 , elementarnych 1 1 ;  S pe-
7 n rL ó w  nanknu21^  *)i'SkDy ch 1 , szkoła rabinów 1 ;

tinwveh 7  szk 7  ^ e“ skicb: szkół elementarnych 
rządowych 7, szko ła  elementarna żydowska 1 - prv-
WratDS a d o w 7 c h 7 Ch 1 6 » elementarnych 41 , obojej 
P d iw f r h  w oimnaW °gdIe t l 6 ’ ,icł!ba nauczycieli 
rządo > ^  sA o ł i  f yaeh 4 1 » w instytucie szlache-
°I p l i n v r h  r z ą d 1 P°wiatowych 5 7 ,  w szkołach e ementarnych rządow ych 38 ,  w szkołach rzemie-
siniczo-ntedzielnych 3 4 , w szkołach elementarnych 
żydowskich 1 0  w z a k ładach specyalnych 3 6 ;  licz 
ja  nauczy P y ^ n tn y ch :  wyższych guwernerów 
5, guwernan i , niższych guwernerów 3 0 ,  guwer
nantek 1 *; począ kow ych: nauczycieli 3 3 ,  nauczy
cielek 3o; lalentow: nauczycieli 3 3 ,  nauczycielek 15, 
w ogóle 14o; liczba uczących się w zakładach męz- 
rich: w gimnazyum 8 4 6 ,  w Instytucie szlacheckim

8 7 ,  w szkołach powiatowych § 9 4 , w sz kołach ele
mentarnych l < 0 o, w szkołach rzemieślniczo-niedziel- 
nych 1 7 0 8 ,  w szkołach eleaieutarnych żydowskich 
3 3 8 ,  w szkole sztuk pięknych 7 3 ,  w  szkole rabinów 
1 4 0 ,  w prywatnych 7 7 5 ;  w zakładach  żeńskich: 
w szkołach elementarnych rządowych 5 6 3 ,  w szko
łach  żydowskich 9 6 ,  w szkołach prywatnych 3 3 3 0 ;  
razem uczących się 9 4 5 3 .  Biblioteka rządowa 1, ga- 
jinet Zoologiczny 1 ,  gabinet mineralogiczny 1, g a -  
łiuet odlewów gipsowych 1 , gabinet fizyczny 1 , ga
binet modeli architektonicznych i mechanicznych 1 , 
obserwatoryum astronomiczne 1, liczba urzędników 
i ofieyalistów zarządu okręgu naukowego w arszaw 
skiego i komitetu cenzury 6 5 .

W  roku zesz łym  przybyło z zagranicy do W arsza
w y lądem: osób 1 0 ,5 3 7 , a mianowicie: z Ameryki 1, 
z Persyi 3 ,  z Tureyi 3 , z M ołdaw ii 3 , z Serbii 4, 

Montenegro 1? 54 W łoch  4 3 ,  z Szw ajcaryi 4 5 ,  
Danii 1 0 , z S zw ecy i 3 ,  z Hoiandyi 8 , z Belgii 3 0 ,

_ Anglii 9 9 ,  z Francyi 1 8 6 ,  z Rzeszy niemieckiej 
3 3 1 ,  z Prus 3 1 1 8 ,  z Austryi 1 103 , z Rosyi 10 ,1 6 6 .  
ł owróciło z zagranity  z paszportami rządu cesar

stwa 6 6 0 ,  za paszportami tuiejszemi 1 7 1 7 .
P rzypłynęło  na statkach W is łą :  osób 1 7 ,7 6 7 ,  a 

mianowicie: z Francyi 38 , z Rzeszy Niemieckiej 3, 
z Prus 3 3 3 5 ,  z Austryi 9 1 8 5 ;  powracało z zagra
nicy za paszportami rz9(?“^ e®ar8*1wa 6 , za paszpor

w łoży ło  żadnego . .
rego odtąd nalecę; °â f "  Cl^żaru na do któ-
Pr»?aę , jest podzielanie ^ c l a l n e a ?  ^przywiąaania i

Wyrazić
P^yjąć

Badzie tw o- 
zapewnienie

guwernerów, 1 1 8  guwernantek, 1 3 3 3  kupców, 3 ,3 3 8  
komisantów i handlarzy, tabr> kantów, 3 9 1 0  rze
mieślników, 3 5 1 3  f u r m a n ó w  , 1 8 3 4  wyrobników, 

3 4 0  służących, 4 9 3  szyprów, 1 1 ^ 7 4  flisów, 5 7 0  
za dymisyami. (K . W .)

N i e m c y .
Minister spraw  wewnęt. pruski w y d a ł  rozporzą 

dzenic, na mocy którego I o acy nie m0gą być nadal 
wydaleni do Francyi; pozos awione im tyfko otworem 
Belgia i Anglia. W y d a l a n i  za granicę otrzymają pas- 
porta przymusowe do samej g r a n j ^  a następnie na 
granicy w ładza  policyjna wyda im w łaściw e paspor- 
ta do kraju który sobie na mieszkanie obiorą. Tym 
sposobem rząd chce utrzymać kontrollę wydalanych.

F r a « c y *.
P a ry ż  3 9  stycznia. W szystkie dzienniki dzisiej

sze og łasza ją  list Jej E *ce*|eucyi hrabiny Teba, do 
prefekta Sekwany. List ten brzmi ja k  następuje: 

„Panie prefekcie! Ż yw® Y ZruSi!y ła  mię wiado
mość o szlachetnej uchwale Rady municypalnej pa
ryskiej , okazującej swojo ®ympatyczne przychylenie 
się do związku, jaki zawiera Cesarz. W szakże przy
krego doznaję uczucia na mysi, %e pierwszym aktem 
publicznym wiążącym się z “ ojem imieniem, w chwili 
mojego zamęścia, byłby znaczny wydatek miasta 
Paryża. Pozwólcież mi 1 nieprzyjmować w a 
szego daru,  jakkolwiek byłby dla mnje pochlebnym; 
szczęśliwszą będę, jeżli użyjecie na ceje dobroczyn
ne tej summy, którą p rzebaczyliśc ie  na Spraw ienie 
naszyjnika, mającego mi być| ofiaroWanym przez Ra
dę municypalną. Pragnę? a »y m0je Kftnłq4cle nic-

szacunku ludu francuzkiego.
„Proszę Cię panie prefekcie 

jej ca łą  wdzięczność moję, i 
mojego wysokiego szacunku.

Elizeum 36go stycznia 1 ^ 3 * 7 ’ h r*bina Teba*
— Z  ogłoszonego w M onitorze  przeglądu docho- 

dow celnych w upłyń,onym roku 1 8 5 3 ,  okazuje się, 
że takowe wzrosły  o 1 5  milionów w p o r ó w n ^ i j  
z r. I 8 0 O, a o 3 3  mihonow w porównaniu z 1 8 5 1 .

T u r c y  *.
Listy z Jerozolimy z dnia 3 0  grudnia postaw iły  

Gazetę Tryestską  w-możności podać o sprawie miejsc 
świętych, co następuje, a co uzupełnia podaną nie
dawno depeszę telegraficzną. Francuzki parowiec 
wojenny „Ajaccio" zaw iózł urzędnika poselstwa fran
cuzkiego w Stambule p. Barthelemy, do Joppy, skąd 
tenże uda ł  się lądem do Jeruzalem, aby zawieść kon
sulowi francuzkiemu tamże p. Botta ostateczne orze
czenie w sprawie miejsc świętych. Koncesye przy
znane chrześcianom łacińskim jeszcze pod obecność 
komisarza tureckiego A ssifa-beja wprowadzone by
ły  w użycie; a mianowicie: „ 1 )  Gwiazda w grocie 
belleemskiej przywróconą została na koszt łac inn i-  
ków w imieniu Sułtana, ale łacinnicy nie mają pra_ 
wa jak dawniej odbywania tamże nabożeństwa. i£j 
D oręczono im jeden z głównych kluczy wielkiej bra
my kościoła betleemskiego nie dozwalając im w szak
że żadnej przedsiębrać zmiany w głębi kościoła. 
3 )  Dozwolono im odprawiać naorzemian z dwoma 
innem, wyznaniami nabożeństwa 'w kościole grobu ś.

J C,nmCy “^ w a j ą  w łasnych  naczyń ko
ścielnych, ale im me wolno zawieszać lamp i obra
zów 1 w święta uroczyste ustępować muszą pierw
szeństw a Grekom, dozwalając im w te dni odprawiać 
nabożeństwo na przenośnym ołtarzu. 43 Zostawio
no łacinnikom pierwszeństwo odprawiania nabożeń
stwa w kaplicy na górze oliwnej." Tak rozwiązaną 
zosta ła  ̂  tymczasowo traktowana od dawna spraw a 
miejsc świętych. Łacinnicy nie szczególnie zadowole
ni temi swobodami i złożyli silnie zredagowany pro
test tak komisarzowi A fifow i-bejow i, jak i konsu
lowi francuzkiemu p. Botta. Również Grecy oburzeni 
są  na koncesye łacinnikom zrobione, nie chcą się no
wym rozporządzeniom poddać, a tameczny p a trya r-  
cha grecki udał się do Konstantynopola z reklamacyą.

Czarnogóra.
L it. Koresp. A ustr. podaje dwa liaty o s t a t n i ą  po

cztą nadeszłe z Czarnogóry. P iewszy pod dniem 3 4  
stycznia mówi: Waleczny wojewoda Grahowski bro
nił  się w swoim domu do 19  b. m. Burza okrorna 
panowała, deszcz la ł  strumieniami i t rw a ł  n u ć .  l  i  
ka dni * ) .  W nahii czemińskiej nic nie 
nego. Książe Daniel napisał do mieszkańców tćl 
nahu w yrażając zal swój nad stratami, jakie ponieśli 
przez pożar osad Klisiczi i Karughe. Zachęca ich 
zarazem do bronienia się, przypominając im przesz łą  
ich s ław ę  . waleczność okazaną pod Zabliakiem. Dnia 
1 0  b. m. Biełopawleczanie stoczyli utarczki z Tur
kami 1 odegnali ich. Turcy stracili dużo koni i *mu- 
nicyi, tudzież 1 5 0  ludzi. Cofając się spalili oni li
chą wioszczynę Martinoki. W ojska tureckie rozsta
wione pod Niksicz w targnęły  do Czarnogóry i spa
liły klasztor czarnogórski Ostróg. K siąże w y szed ł  
następnie przeciw nim w 4 ,0 0 0  zbrojnych. Dalszych 
wiadomości oczekujemy.

Inny list z dnia 3 5  stycznia donesi: Dnia 1 9  b. m. 
o godzinie 9  wieczór dom wojewody Grahowskiegó 
zdobyty by ł  szturmem « ) .  W iększa  część domów 
Grahowa zgorzała  w czasie szturmu, albowiem Tur
cy podkładali kilka razy ogień. D erw isz-pasza i 11-  
więziony Jakób (b ra t  W u ja ty cza)  pisali do Graho- 
w_[»n w zyw ając  ich  ̂da powrotu do domów swoich. 
15tu Grahowian z łożyw szy  broń na granicy au trya- 
ckiej szukali ratunku w Kriwoście u swoich krew
nych. Omer-pasza z 3 0 ,0 0 0  ludzi znajduje się obe
cnie w pobliżu Spuszu. W ojska w Albanii wy»"*** 
około 3 0 ,0 0 0  w ogóle, między niemi 1 3 ,0 00' reSu~ 
larnej milicyi. , ,

Bliższe wiadomości z Mostaru Potw,erd>!* jan, 5
mysł, iż pożar kramów kupieckich z d a r z ^
b. m. powstał przez podłożenie ognia
nterzy tureckich; również coraz 
pewności mniemanie, "  ' '  ‘
sklepy chrześciańskie , a poten, ^  daw n^ .  - -  

znaczniejsi? J

gię
") Skąd inąd donoszą, 
Grahowa.

stąd pow stała
ie  u lew a ta zagasiła pożar palącego

(P. B.)
« )  Tu p r z e k r o j o n e  są w Koresp Austr. wyrazy: „on

schwytany f  * swoimi w.crnyrm i rodzm ą swoją zaprowadzony
d o  o b o z / t u r e c k i e g o . “  Przekreśleme tych słów nastąpiło z po-
wodu innych podanych ^  prze* nas domeneń, iź WojewoPda 
(chronit się do „Grotte Zdawało się, że jest to miejsce tak 
n a rw a n e ,  ale się okazało, że tu mowa o grocie, do którći sie wol„
woda schronił, 1 gdzie w ytrzym ał pow tórne oblężenie. (P . I I  )
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szon o ,  w ynosić  ma ona bowiem  oknfo 4 0 0 , 0 0 0  zŁr.
G a z e ta  T r y e s t s U a  donosi, że  w o jsk a  tureckie pod 

O sm an em -p aszą  p on io s ły  zn a cz n ą  k lęskę w  nahii 
Berda. P o tw ie r d z a  s ię  rów n ież  w ia d o m o ść ,  że  na
czeln icy  K u k c zy  dla pom szczen ia  s ię  z n ie w a g i ,  ja 
kiej ich żon y  i córki d o z n a ły  od ż o łn ie r z y  tureckich  
na targu w  P o d g n ry c zy  o św ia d cz y l i  sami w  Cetynii, 
iż  s ię  łą c z ą  z Czarnogórcami i na dowód  w ierności  
pozostaw ili  tam z a k ła d n ik ó w ,  a od k sięc ia  D aniela  
dostali prochu na kilka koni ( w  górach  tych c iężary  
obliczane s ą  na ładunki końskie , to j e s t  ile kon j e 
den u n ies ie ) .

Kronika miejscowa i zagraniczna.
T e a t r .  W e w torek przedstaw iano „ S iero tę“ i „P u łk o 

wnika z r .  1 7 6 9 ,“ we środę „P an a  Jow ialsk iego .“ P ierw szą n a 
zwano komedyo - dram atem , bo rzeczyw iście nie było to  speł- 
na, ani je d n o , ani drugie. A le m niejsza o cechę. N ie  jed n a  
kom edya m a więcćj w sobie dram atyczności niż najpow ażniejszy 
dram at, a  nawzajem  często w dram acie leży kom ieznośc w wy
dobywaniu fałszywych lub fałszow anych uczuć. „S iero ta  w tor
kowa nie różn iła  się w niczćrn od wszystkich sierot na scenie 
przedstaw ianych, gdzie n ie znane pochodzenie, m iłość m argra
biego do ubogiej dziewczyny, odkrycie papierów  itd . są niezbę- 
dnemi m otoram i każdćj podobnćj sztuki. P ierw szy ak t w lókł się 
nielitościw ie zam knięty w nieuniknione franeuzkie formy opowiada
n ia, by  czytelnika wprowadzić w przedm iot, zam iast go wprowadzić 
tam  od razu  akcyą. T ak ie  opowiadane sceny trzeb a  za to  g rać  
po francuzku, to  je s t  śpiesznie, bo ty lko  szybkie przebieżenie 
scen narracyjnych może nie znużyć przed  czasem. P an  U lrych 
w gapiow atym  baronie dobrze się w ydał, i pan  L inkow ski w le
karzu , lubo przy chorym nieco hałaśliw y. C ała zaś kom edya 
„P u lk o w n ik “ odegrana b y ła  ta k  sztywno, że n ik tby  n ie poznał 
tam  ludzi owego czasu. F ig u ry  te  przypom inały raczćj sta rą  
p ruską  gwardyę, kiedy jeszcze z gipsowem i lokam i chodziła; a  
ubiory, to  m ieszanina coś od szwedzka.

AVięcćj nas nęcił afisz środowy. „ P a n  Jo w ia lsk i“ n ie w idzia
ny od la t ty lu  na tu te jszćj scenie pojaw ił się na  nowo i zapo
w iedział nam  pow rót do n iezestarzałych komedyj fredrow skich. 
B y ł to  benefis p. K alicióskiego, a  jak o  benefis w niekorzystnym  
dniu dany. K ilka  zabaw publicznych i pryw atnych przeszkodzi
ło  zapełnieniu tea tru , jakbyśm y tego  byli życzyli, wszelako pa r
te r  by ł zupełnie zajęty, ale za to  lóż m niejsza część tylko. Bo 
też  niepodobna było o w pó ł do 11 ćj po tea trze  siadać dopiero 
do gotowalni, d la  k tó rćj parę  godzin czasu nie zawsze w ystar
czy, i ub ierać  się na  bal do księstw a Sułkow skich. „Pan  Jo -  
w ialski“ wcale nas przecież n ie zadow oln ił; m ianowicie Szam- 
be lan  przypom niał nam  szewczyka G aw ełka lub  coś podobnego. 
A rty sta  n ie zrozum iał całkiem  swój ro li, że m ożna być  zarazem  
Szam belanem  a baw ić się ty lko  p taszkam i i być podnóżkiem
żony, a  tu  w całej g rze  jeg o  nie było ani odrobiny Szam bela- 
na, tylko glupow atość w iejskiego niedorostka. N ie  bylibyśm y 
w stanie naw et bez afiszu zrozum ieć czćm m iał być p. L inko
wski. R ola Szam belana je s t  trudna, sparzy ł się na nićj już  
n ie jeden  ta len t kom iczny, bo na jtrudnićj też zachować m iarę 
w naśladow aniu gapiow atości. Zdaje nam się, że należało p. 
L inkow skiem u wziąść ro lę Jow ia lsk ieg o , a przysłow ia i powia
stki, byłyby przy bogatćj jeg o  mimice, więcój nab rały  życia. 
Ż ałow ać nam mocno przychodzi, że p. L inkow ska n ie w ystępuje 
jeszcze, bylibyśm y znaleźli w nićj sentym entalniejszą Helenę. 
B eneficyant w ro li L udm ira  um iał doskonale w szystkie w roli 
swojćj zam knięte ro le  przedstaw ić, lubo pozw alał sobie jak o  
„K u rek “ za wiele nieco rubaszności. M am y nadzieję wszelako, 
że ta  kom edya pow tórzoną jeszcze będzie w tym  kursie d la  tćj 
części słuchaczy, k tó rzy  we środę nie m ogli się znajdować w tea 
trze , a  usterk i, o k tó rych  wspomnieliśmy nie są nie do naprawy.

—  P an  I. J .  K raszew ski napisał nową pow iastkę, pod ty- 
tn łe m : Chatka za w sią , k tó rą  do B iblio teki W arszaw skićj prze
znaczył. (K- W .)

—  C. k. jene ra ł-m ajo r R ousseau d ’A pponcourt um arł w P ra 
dze w 8 6 roku  życia.

—  W  nocy z dnia 11 na 12 b. m. zbrojna banda rozbój
ników napadła w R akw icach w Poznańskićm  dw ór p. C zarniec
k ieg o , po tłuk ła  wszystkie sprzęty  i spalić je  naw et chciała , i 
zrabow ała  około 2 00 0 talarów  w gotowiźnie.

Kurs papierów publicznych i pieniędzy.
W i e d e ń .  K ursa telegra ficzne  % dnia 3go lutego. Metaliki 6-uroe. 

94*/.. — Metaliki ł ‘/7 -oroo . 8 4 — Metaliki 4 - p r r c .  763/,.  — 
4-proc. z 1850 r. 9 2 -  3 ' /2-pros.  48. — l -p rcc .  19•/,. 
■ oiącu. z 1830 r.  250, 303 '/ , .  — Augsburg 1111/,. — Londyn 
10 kr. .57—  Paryż 1303/,.  — Akeye Bankowo 1366. — Akeye 
kolei żal. póło. p'erdyn. 3 4 0 .— Pożyczka z r.  1861 lit. A 977 , , .  
B. 116 %• 0 ®t-Dnnan Dampfsoh. 726.

K o r a  k r a k o w s k i  29 styozoia. Banknoty 95 '/ , .  — Praski  kuraał  
103. — Im peryały  r0». 3 t  , 5 _  Rub, 0 , r0br- t 0 0 . _
Dukaty 19 złp- £r - 15 — Listy  Krdl. Pnls. z kup. dają  101. 
żądają.  -  L is ty  zast.  galio. b0B kopon d ł j  9 l _  4 daJ 9 t  
Cwancygory staro 103. nowe 1 0 3 \ /  n  n

K a r s  l w o w a k i  z da is 2 6go s ły n n i  a. Dukat holend. 5 s ł r .  5 kr. 
Dukat oes. 5 z łr .  9 kr. ró ł im peryał  ros.  9 z łr .  5 kr. —

Rubal ros.  1 z łr .  45>7 k r . -  Talar  prusk! 1 z łr .  37 kr. -  Polski 
kurant i pięciozłotówka 1 z łr .  17 kr.— Kurs listów zast. w gal 
stan. Instytucie kredytowym: Kupiono próo* kuponów 100 po —
z J n  L -  I r ____f-ł fi rZcdd ll O  10/1 QO 1 2  k r    n<a -12 kr. — Da-

Noira

etan. instytucie a r e n y j  procz Kuponow
złr.  — kr. w m. k .— Sprzedano 100 p0 93 z łr .  12 ki 
Wano za 100 z łr .  — kr. — — Zadano złr.  91 kr. 43.

K u r s  w i e d e ń s k i  * dniaj 1 lutego. — Metaliki 9-4Vie- — tzowi 
pożyczka. 8 ł 6/g. — Akeye Banko wied J360.— Akeye kniei żel. 
szl. 242 7 , . — Agio od z ło ta  1 6 1/,,  nd grebra 9“/,.

Kurs w rocław ski z dnia 1 lutego. Banknoty austryaok. ! 3 1/.  ż. 
Banknoty polskie 98 73 ^ ' Ljsty zastawa^ poisk.e dawne i 
nowe 99 ż. — Listy  zastawne posnąć. 4°/, 1051/, ,  ż . , dto
O I L  1 I/rok.>ffOPnn-n.U. no j3i

we z. — liimy -o
7. 98 5/,3 Ż. — Kolej Krak.-gńril0-»*ląg. 93 d

C1BNY ZIIOZA 
no T argow icy  fiu h lic zn e j w K leyarzu  p r z y  K rakowie

W KRAKOWIE 
dnia 1 lutego 1853 roku.

Korzec pszenicy. .
» » J a r e j ..........................
» ......................................
„ j ę c z m i e n i a ......................
„  ...................................
„ grochu ...............................
n .....................................
„ bobu .....................................” i •
* w5 ......................................t a t a r k i ..................................
n P r o s a  • • . ....................................
„ rzepaku zimowego . . • •
„ rzepaku l e tn ie g o .............
„ z iem n iak ó w ......................

Cetuar siana wagi krakows. . .
„ słomy „ .................

d a r .  spirytusu z o p ł a t ą .................
„ okowity „ ........................
„ m as ła  c z y s t e g o ....................

font » n ........................
Kopa ja j  k u r z y c h ...........................
Drożdży wanien, z piwa marców . 

„ „ „ dubeltów. .
Kaszy jęcz. m ia r k a ...........................

„ częstoch...................................
„ p s z e n n e j ...............................
„ p e r ł o w ć j ...............................
„ tatarcz.  całdj .....................
„ p r z e t a r t e j .............................

Pęcaku ............................... ..............
Mąki z pod k r u p e k ........................

Sporządzono w biórze 
Dolegowani Obywatele:

R u d o lf  Chrojizczewski. 
F ra n c iszek  Ż e l ich.
M icha ł Bogdanowicz.

'• Gatunek. ll.Uatunck. I li.  Uatun.
__^d || do od || do od |] do
?r |kr||zr|kr zr|krj|zr]kr zr|kr]|zr |kr
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Kommisaryatu Targowego, 
Kommisarz Targ. 

T eo fil W esper. 
S ierm o n to w sk i Adjunkt

Obwieszczenie.
Do ni N. 57 oznaczony, wc wsi Olszanicy w W. Ks. Krakow- 

tkiem dystrykcie Liszki położony, wraz z gruntem i ł ą k ą  oraz 
wszelkiemi zabudowanirmi do tikowego naleźącemi, będzie w dn u 
21 lutego b. r. tj. w poniedziałek o godzinie drugićj popołudniu 
w drodze egzekuoyi sądowćj w trzechletnią dzierżawę puszczony. 
Czynność ta odbywać . ię  będzie na grunoio domu zajętego. W a 
runki zaś tej licytacyi każdego dnia w ktncellaryi podpisanego 
w Krakowie przy ulicy Grodzkiej pod L. 181 przejrzano być mogą.

Kraków dnia 27go stycznia 1853 r.
(85 )  (podpisano) S ta n is ła w  S ierm ontow ski, o. k. kom. sąd.

O b w i e s z c z e n i e .
Wawrzenieo Piwoński, goniec przy handlu wieprzowym z Rado

myśla, znalazł stó*o*nie do jego doniesienia w miesiącu wrześniu 
z. r. w oberiy pod <Lańcuchcin w Krakowie, zegarek, koronno- 
złoty. — Właściciel  zaopatrzony w dowody własności,  zechce się 
w czasie przepisanym zgłosić, inaczćj^ z rzeczy znaleziona w myśl 
prawa §  492 ustaw cywilnych popl$ł,,*onem &°stanie.

D om inium  Radom yśl c y r k u łu  Tarnow skiego  
dnia 2 igo  stycznia 1853. (9 5 -1 -3 )

■ n s e ra ty .
Do Szanownych Panów właścicieli ogrodów!

Z3- U U 1 N A SIO JN *n m s s i ’i i n u m
■właściciela zak ładu  ogrodowego w ■ »  •" O  4“ |  ją  ąą- f u ,  

bióro przy  ulicy A l b r e c h t - S t r a s s e  pod N r. 8.
Ośmielam się niniejszćm donieść Sr.an° * ny m fanom właścicielom, 

iż sp is tegoroczny nasion i  d rzew  nw teh  dostao mogą bezp ła tn ie

p. A l o j z e g o  N c l tw a r z a
w  K K A t t O W l E .

Pragnąc ze wszech miar zadość uczynić wymogom czasu i smaku
m n.A.ni.ijijim ckni pracy ——- i-. . tńwr, zcby zbiortr tv»nt. ?  ± _

ększyć ,

U

i^c wezecu miar zadosc — , * — v«aeu 
lędziłem ani pracy, ani kosztów, żeby zbiory moje 
a“cznie powiększyć, a łaskaw e  przejrzenie oenotkazu naj

mę szcz 
rokn znacznie po

tym

S P ° S T R Z E Ż E N iA  M ETEO R O LO G IC ZN I*).

o

Stan^ barom et. 
W m ierze par. 
sp row adź, do 

O” R eaum ura .

Stan ciepła 
według 

Reaumura.

2 7 ”  8 ’ 

» 8 
* 8

’ 108 
305 
179

+  0°
—  l «
—  I s

Prężność 
p a ry e wodnej 
w  powietrz 

czyli e-

Kierunek wiatru  

' natężenie.

77
61
56

8 9 1
412
3 7 9

4- o°
I  2°
— 3°

wsohodm~ć?Sdm~pnwschodni n 
wschodni „

S t a n
a t m o s f e r y .

72
48
4 0

pochmurno

Zjawiska

napowietrzne.

śnieg

Zmiana terin. 
w ciągu dnia.

od

+0 '8

do

+ 1 » 5

pogoda z chmurami 
pogoda 

pogoda z chmurami
+0 #6

Redaktor odpowiedzialny, k o n s t a n t y  s o b o l e w s k i .

nowszego przekona, ile w nim znajduje się nowości tak swojskich 
jaketeż  i zagranicznych.

Zak ład  mój, Jeden z największych i celniejszych w W rocławia ,  
nadaje mi sposobność ohndowania wszystkiego pod własnym do- 
sorein. Z tego wymka dla kupują-ych u mnie ta korzyść ,  że do
staną rośliny i nasiona z sąsiedniej polskićj ziemi, które z togo 
powodu prędzej i pewniej prząjąć się mogą, aniżeli te, co z daleka 
bywają sprowadzane.

Pochleb ająe sobie, że Panowie Właściciele ogrodów i nadal ra 
czą zaszczycać mnie] zarfaniom swein, upraszam ich, żeby co do 
obstalurków zechcieli zgłosić się wprost do mnie za pośrednictw em 
pana Alojzego Schwarza w Krakowie.

J u l iu sz  Honhaupf,
(8  2 -1 -3 ) w łaściciel zakładu ogrodowego A lbrech t-S trasse  N . 8.

Ces. Król. najw. Przywilejem opatrzone i przez 
w ys. król, pruskie ministeryum spraw lekarskich

uznane

Aromatyczno - Lekarskie

MYDŁO Z ZIÓŁ
Iloktora Moreliardt a

zaleca się najrzetelniej w knżdćm gospodarstwie i nrzv knżilej go- 
towalm Jako i i n j s k u t e r z n l e j s z y  i  n a j n  l n ń c i n  s z y  ( ś r o 
d e k  przeciw tyle dokuczliwym g > i e |g o i n ,  t r ę d u n t . n ą K r o i n ,  
l u s z r z c n l u  s k ó r y ,  | t l a i i t o i t i  w ą t r o b o w y m  i innym 
n i e c z y i t t O K r i o n a  s k ó r n y m ,  ja k  niemn ej osobliwie prze
ciw ( s z o r s t k o ś c i ,  s u c l i o ś c i  i  ż ó ł t o ś c i  skóry. Mydło to 
■ łatwością  i bez bólu pozbawia s k ó r ę  plam pomiecionych, 
wzmacnia j ą  i chroni przed szkodliwemi wpływami zmiennego po
wietrza,  utrzymuje skórę p u l c h n ą ,  ś n i e ż ą  i  o ż y w i o n ą ,  
a tem samem znacznie p ł e ć  u p i ę k s z a  i  p o p r a w i a .  My
dło to szczególnie korzystne je s t  także w  k ą p i e l a c l i " 9 Q
i w tym celu wi.lekroć najlepsze sprawiało skutki.

Aby wreszcie kupując to mydło, nie wziąść przypadkiem za nie 
innego, należy baczyć na to, żo c. k. uprzywilejnwar e mydło z ziół

(;} BORCHAR
ARO :̂ MEDIC: |

Dr. I l o r ć l i a r t l l  a
b i a ł o  z i e l o n ą  drukowaną paskę, z załączoną 

K1UUIKK-# tu po obu końcacn pieczątką i sprzedawane ' bywa 
po 2 1  kr. m i . j  a w R r a k o w l e  tylko up .  Józefa 

B a r t l a  w Rynku Ner 339 dostać je zawsze można prawdziwe 
nie podrobione. - ■ —

^ » " a k  wiadomo, użycie rozmaitych P|B'O.S®K.ÓW na 
Z Ę B Y  (z w ęg la ,  palonego clileba, popiołu tytuniowego itd.) nie- 
tylko. że niejest dostateczne dla oczyszczenia zupełnie zębów z osadu 
i przywrócenia im połysku, alo nadto środki te w kształcie  pro
szków szko lzą  na później albo dziąsłom, albo tćż polewie zę
bów Takowe skutki bvły powod m do długoletnich poszu
kiwań i doświadczeń nad stósownością formy środka czy-  
szozącego zeby, a wypadkiem onycliże jest

A rom atyczn a  p asta  na z ę b y
Doktora Suin de Bontemard.

Forma bowiem m i ą s z u ,  Jakim jest  p a s t o ,  najwłaściwszą 
Jest ,  aby nictylko n w z m o c n i e n i e  t l / . i ą s e ł  działać ,  alo 
zarazem n a j p e w n i ć j  i  n i e s z k o d l i w i e  czyścić zęby, n i 
s z c z y ć  tw, rżące się w nich roślinne i zwierzęce pasożyty i w y-  
wieruć zbawienny wpływ na całe w n ę t r z e  H S t  i  w o ń  jego, 
a tem satnćm może być zalecona j łko najlepszy środek do p i c -
l ę i c n o w a n i a  i  u t r z y m y w a n i a  z ę l i ó w  — ow ej w a żn e j  
części p iękności i zd ro w ia  ludzkiego  — a zarazem do z a p o 
b i e g a n i a  chorobliwym zadrnźcieniom.

fasta na zęby D -a Suin tie Boutemard, którą 
w Krakowie tylko u p. Józefa Bartla w Rynku Ner 339 
dostać można, może być podług dzisiejszego sianu kosmetycznej 
chem i uważana za li»Javyższy utwór ze wzg!edu na pielę
gnowanie zębów. — Cena pakietu Jednego wystarćzajaoego iia 
kilkoinicsięczsą potrzebę oznaczoną Jest na 40 kr. mk. ([25-3-8)

(74) MŁYN GIPSOWY (1-3)

Plot. Słeinkelera w  Podgórzu
pod K R A K O W E M

dostarcza gips do uprawy grur tu  na najmielszą mąkę zmielony 
centnar wiedeński 138 funtów polskich po 17 kr. mk.

Jako  najskuteczniejszy nawóz kości mielonych, tenże sam cent
nar po 2 z łr .  10 kr. mk.

Tamże dostać można rur glinianych różnej objętości, cegłę wy
borową zwyczajną i ogniotrwałą,  dachówkę w bardzo przystęp
nych cenach.

(86)  Dnia 29go stycznia r. b. /  r j ą
zgubioną zosta ła  w rynku idąc od ulicy Wiślnćj do Śgo Jana

B R A N S O L E T K A
koralowa w złoto oprawna. Szanowny znalazoa raczy j ą  złożyć 
w Admini6traoyi „Czasu“.

Wezwanie.
W iy w a  eie woźny zatrzymujący u siebie wyrok c. k. Po

koju okręgu 1., w skutek pozwu pana Juliusza Augusta Johna, 
ażeby takowy niezwłocznie doręczył podpisanemu w g m i n i e  V .  N . 8  i 9 .  

Kraków 3  lutego 1 8 5 3 .  ( 9 7 - 1 - 3 )  S ta n is ła w  S łu z e tc s k i .

WIELKI SKŁAD WĘGLA
css) przy kolei żelaznej. Ci_3)

Od dnia 1 lutego 1853 r. po zniżonćj cenie sprzedawać będzie: 
wagon węgla, mieszczący 1 siągi  m'®ry górniczej z łr .  2 4 k r .30 mk. 
8iW  • • • ' • • » 1 6  „ -  „
oeatnar •  * • n — „ 15 „

w  DRUKARNI c z a s u ANTONI CZA PLIŃ SK I Zarz^dzca Drukarni,


